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1 Mk, „Nadesłane* 1 „Neksolagia” za wiersz 
nonp, 3 Mk. Komunisaty i reklamy po kro- 
nice za wiersz nenp. 5 Mk. Drobna ogłoszania 
50 fan, oi wyrazu. Dia pa-zukujących pracy 
bszpłalnie, Ogłoszenia na niadzisię o 50*/drużej, 
Aamiejscowe (pozalwowski8) zuykła 156 Mik, 
za wiersz nonp., nekrologi i nadesłane 6 Mk., 
komumkaty i reklamy 10 Mk., drobne aglo- 

szenia 40 fen. od slowa, 
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Druga konfiskata „Dziennika ludew.6 


mpat fi 5 PRT Sty y wy. © 


Panie Ministrze! 
Odzywam się do Pana pubkcznie w sprawie 


5 . : "P s 3 m : z : PE Ą . 
publicznej, a czynię to wiedząc, że w ten spo- „Ten, kto nic chce pracować, nie ma do, konfiskują nas poraz drugi. 
sób „r: gi a dak kn dba przwa jeść.“ z Wezorajszy „Dziennik“ ulegl konfiskacie za 
anu i kolegów pańskich wpływ 4iż interpelacya Św Paweł: Listy do Tesafczy” | f rzedniej konfiskaty. 
w Sejmie, na którą Panowie mie odpowiadacia ków En Da Y-i komentarz do poprzedniej koni y 


Pod adresem Sejmu i naszych posłów się 


albo odpowiadacie tak jasby żadnej odpowiedzi| Zdaniem prokuraiora lwowskiego naszą jest zwracamy, aby nareszcie uwolnili nas od ces 
ścią , A . 


nie było. Probuję tej nowej formy komunikowa- „winą, że św. Paweł apostol posiawił powyższą król. prokurateryi austryackiej, bo już na śmie- 
mia się z Panem też dlaiego, że wielokrotne mo- kmądrą zasadę, a współcześni nam bolszewicy | pisać ak oaóć oda c igo sat BĘ 
Je osobiste interwencye, dały daiexo idące przy-frosyjsty wprowadzają ją w życie i sądzi, że-są|,. ile À 5 3 s $i Abc R. Ś e 
rzeczenia, o których urzeczywisinienie nikt. sie |łósiaje stras RPA AE wt oS |rzuciła ją obecna republika austryacka, a Wraz 
| e y Ró” sie Topia% straszne rzeczy, że we Lwowie nawet pi- |, reformą prokuratoryi czas najwyższy przema- 
Nie troszczył. Wieczne niereaiizowane ob;ecanki.|szć © nich nie wolne. A gdyby się znalazł takil own iej AW Bór mis w dzi ki hA u, ód 
zaostrzają sytuacyę w kraju, obudzają bowiem:|śmiałek, któryby w Polsce chciał, broń Bože, rom or eana już A re a olskiej 
nadzieje różowe, a kończą się Czarnym zawodem. | urzeczywistnić, na takiego nie ma- dość stra- E Pai 4 a zę łu ni P legt» Baer 
Kompromiiują obiecujących nie maiej jak iatwv- |sznej kary. i pr go d = 4 =, dA iA egl 3 h Ee. 
Wiernych reprezentantów ludności, którzy na lep W, Warszawie niema niestety jeszcze takiej | kran PDZ a aE, i kę EM >- ne 
poszli i gołostowne,przyrzeczenia przedstawili zroz- |kagańcowej ustawy i tam dzienniki mogą o- tule Znad gloszon: bg SS Pawła i bółęć 
paczonej ludności, zdezozyentowanej, „jako powa- |pisywać i wyznawać te przewrotowe zasady, ale u wików "e F zes 4 i Ixo we Le był 
źne zańitwienie jej żywotnych żądań. Pozba- |nas na szczęście mamy jeszcze stare SAGAN A tak ani M F nie mógł się pomie- 
oai sie w ten sposób. wau fanta do tych usiawy i „starych  zust,g.ckich praktyków wi szić w zustryachiej głowie poiskiego prokuratce 
uzi, którzy zrozpaczonych i rozgo*-|prokuratoryj, którzy wyuczywszy się instrukcyi|są i został skonfiskowany. 


ryczonych wstrzymać mogą od bezcee-|z czasów Stirka i k 7 1 | 
lowych a skądinnąd niepożądanych o- p mieni A wn E ROZNIA 
bławów beznadziejności. z ž 
Tak przyrzekłeś Pan mnie i posłowi | WiĆ Pan będziesz, Bezpośtednio przed świętami dukcya i rośnie ogólna drożyzna. 
krakowskiemu Dr. Bobnowskiemu, że Lwów i miała być gotowa organizacya państwowej do- Wobec tego, że państwo jest największym pra 
Kraków dostaną po 20 wagonów bar-|Stawy kartofli, wstępującej w miejsce lichwiar- |codawcą i znaczną część łudności bezwolnej ja- 
dzo dobrej margaryny amerykańskiej. |skiego handlu, aie przyrzeczenia pańskie nie zi- | koto wojsko, kołejw itd. zaopatruje w żywnośń, 
argaryna jest naprawdę bardzo dora, widz!a- | SZCzaJĄ Się, po za brakjem innych środków żywmo- | wzgiędnie płacić musi stosowne pensye, droży- 
łem ją w deputatach warszawskich, ale do kon-|ŚCi toapi ludność szalony brak ziemniaków. |zna jest powodem puszczania w obieg coraz wię- 
Summcyj we Lwowie nie doszedł ani funt warsza-| W listopadzie dostać można byio w Wielkopol- | kszej ilości biletów bankowych, a co za tem idz,e 
'wski, Wiem, że margaryna jest, żeś Pan dyspozy- |SC* mieogranjczoną prawie itość kartoľi po 16 |jednoczesnego zmniejszenia się ich wartości, co 
Cyę dawał i 3 razy zmieniał, że kilka wagonów: fen. polsk, za kilogram, dzisiaj we Lwowie ta |znowu powoduje wzrost drożyzny. 
przeznaczonych dla stolic dyrygowałeś Pan do | Sama ilość, o ie wogóle ją dostać można kosztu- Sejm uchwalił setki milionów, a nastepn;e mis 
małych miast nie cierpiących tak gwałtownego |j $ M. 30 fen, i więcej. Są to te same kartolłe |liard dla odbudowy rolnictwa, ale rząd nie zdo- 
braku tłuszczów jak Lwów lub Kraków, ale lu-|Xtóre zebrano w październiku ubiegłego roku, |faż poczynić przygotowań dia celowego użycia 
dność wielkomiejska daremnie czeka pańskiego |których zaiem koszta produłtcyj nie zmiemęły się tej ogromnej kwoty io ile nieda rolnikom go- 
zditowania. Dzieje się to diatego, że w sztuczny sposób wstrzy- | tówki by sobie nawzajem wykupywa'i konie, by- 
Kilogram masła kosztuje już we Lwbo-|muje się podaż i jednocześnie nie' dostarczając |dło i przyrządy rolnicze, ogromna ta kwota spo- 
wie 160 koron, a kilogram sadła 120 kor. |innych środków żywności potęguje popyt doroz-|czywać będzie, a w każdym razie będzie użyta 
smalcu wcale dostać niemożna. Gdybyś Pan był | miarów szalonych, Co by Rządnato powie-|nie celowo. á 
przysłał do Lwowa przyrzeczonych 20 wagonów |dział, gdyby robotnicy, urzędnicy itp. Nie będę tu Panu przedstawiał rozpaczliweel 
drogiej wprawdzie margaryny, bo coś po nadiżądali regulacyi swoich płac i w sto-|nieporadności w przygotowaniu zbiorów w ro- 
40 K za kilogram kosztuiącej i dał do dyspozycyi |Ssunku do płacy ligtopadowej] wymia- ku bieżącym a nawet zasiewów na jesień b. r. 
© «> i; to by bandyckie ceny za tłuszcze [gali 4.000 procent datku droż yźnia- | to znaczy żniw z 1921. Wystarczy jeżeli powiem, 
ee- tak nie rozwiiwęły, a to chyba nie sprze-|nego. Tu widziałby Pan całe absurdum go-|że pod tym względem prawie że nie nie uczynio 
zonda Slę pańskim intencyomm. Tak mł sję wydaje |spodarcze naszej polityki żywnościowej. no. A jeżeli Pan masz wątpiiwości, to spytaj swm- 
pańaika gó Agie otwarcie, nie wiem: do czego Rozumie się, że wzrastające koszta transpor- | ich inspektorów rolniczych. Po za wygórowanymi 
ywa Ban tyka aprowizacyjna zdąża? Czy u- | tu mają wybitny udział we wzrastającej drożyźnie, 'taryfami kolejowymi i trudnościami transporto- 
diiwą Pan p ożyznę za pożyteczną czy za szko- ale p. minister skarbu wraz z p. ministrem handlu wymi, długie postoje towarów po stacyach iprzy 
nictwa it 7 koledzy w ministerstwie rol- |i przemysłu wprowadzają cła na automobjle cię- | rewizyach cłowych powodują znaczne ich uby- 
HIS. handlu, przemysłu i kolei? zanowe w wysobości 30.000, a jednocześn,e p. |tki, tak że manko 30 i więcej procent nie jest ni- 
nę % TOżyzne za straszną kleskę gospo- | minister skarbu podnosi cenę benzyny przez pod- | czem niezwykiem, Za ubytki te płaci bądź konsu- 
mg a Ra © ekonomistów w świecie jest | wyższenie ceny ropy z 80 K ma 180 M. za 100 kig. |ment, bądź państwo w formie odszkodowania, 
AORE = ANIA, wydawał mi się ten mój po-|i ton opy i przetworów nagromadzonych |to znaczy znowu konsument płacący celem po- 
gia syomatem, Polityka urzędowych gospodar |jeszeze za czasów austryackich. Pro- krycia tych wydatków podwyższone taryfy prze- 
darzy państwa NASZego, obudziła jednak we mnie | dukcya rolna z powodu podrożenia motorów i ma- | wozowe. 
wąrpiiwoćcji, Co do słusznego mojego iw tej mis- |teryałów popędowych także drożeje, to chyba Spytasz Pan dlaczego z terai wszysikiemi spra- 


= jt Í zastanawiam się nad tem, |kwestyi nie podlega. wam, do Pana się zwracam. Czynię to dlatego, 
czy niema lakichS mnie nieznanych, a Panu i ko- Głównem źródłem dochodów państwa” są dz; | że jestem zdania, że walkę z drożyzną należy roz- 


legom pańskim wiadomych argumentów dążą- |sia] i będą przez czas długi podatki pośrednie, | począć walką o obniżenie cen środków żywności 
cych do powiększenia drożyzny dla dobra pań- | bądź w formie cen monopolowych, bądź w formie |a zatem walkę z ministerstwem aprowizacyi. Je- 
stwa 1 społeczeństwa. || rzeczywistego podatku! Chodzi prawda, przeważ- | żeli sejm z powodu swego skladu nie stanowi do- 

Wezmy naprzykład ziemniaki.  Zapewniałeś | nie o artykuły zbytku jak alkohol i tytoń ale zbyt- | godnego dla tej walki terenu, to wydaje mi się 
Pan mije i kolegow Moich, że wprawdzie ze |ku tego ludność nasza używa i tojest założen'em | godnego dla tej walki terenu, to wydaje mi się, 
izbożem. źle jest, że mięsa wkrótce nie będzie, że |i podstawą tych danin aibowiem inaczej państwo | że publiczne zwrócenie się do Pana może byc 
ra Samo z roślinami sirączkowemi, że. natomzast|Zz nich dochodów by nie miało, a przez drożenie | knokien. celowym. p 

mamy nadmiar Í nimi ludność ży-|tych zbytkowych artykstów, drożeje też cała pro-| oJ li „4.i HERMAN DIAMAND. A 
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Duże zamieszanie w obozie niemieckim wy- 
wołały ostatnie. wypadki berlińskie. Szczegółm;e] 
rmieszani są Szajdzmanowcy, którzy święcie wie- 
rzyli w wieczystość swego rządu. Ze strony socya- 
listów niemieckich data sis zauważyć w pierwszej 
chwij agliacya za rozszerzeniem na Śląsk Gór- 
my streiku powszechhego, ogłoszonego w Niem- 
czech; agitacya ta nie dala skutków, wobec stano- 
wiska przecjwnego organizacyi polskich. 
Komicznym momentem były afisze, rozlepione 
przez zwolenników zamachowców  berijńskich, 
wzywaiące do formowania drużyn łamistrejkow= 
skich, które udłałyby się do Niemiec, by tam zapo- 
biedz fatalnym dla Kappa skutkom strejku po- 
wszechnego. 

„Zielona poficya” ze swej strony rozplaka- 
towała afisze wrgłaszające jej całkowitą neutral- 
ność w stosunku do zajść w Bertinie. 

Wypadki Berlińskie, szczególniej' dalszy ich 
rozwój, mocno poruszyły opinię robotniczą tak: 
że w kałach polskich. 

Na licznych zebramiach orgamizacył P. P. S. 
dyskutowano nad tą sprawą. 

Stanowisko jest u nas jednomyślne. Wypad- 
ki berlińskie tvie dotyczą nas bezpośrednio, gdyż 
nie jesteśmy już składową częścią Niemiec. Nie 
oznaczają zaś początku rewolucyi międzynarodo- 
wej, bo ta zacząć się musi na Zachodzie, a nie 
w Niemczech wyniszczonych i niezdolnych do 
walki. | 


; 
CEELI I EE ERSE OEP PEELEN E) RIIE O AFV TE TT WRE KT Z OPPTWOWAZWEC ZEE 
pamai inemes ata nar a a a E 


Przed piebiscytem w Prusiech 


| siądanie. 


Listy z Górnego Sląska. 


Robotmicy śląscy zaś jako składowa część 
polskiej klasy robotniczej oczekują hasła do czy- 
niu z Warszawy, serca Polski. 

Wogóle w całym obozie niemieckim szerzy 
się niepokój. Jego oznaką jest w pierwszym Trzę- 
dzie przesadna lojałiność w stosunku do koali- 
cji, co do której zajęto początkowo stanowisko 
wyzywające. 

Mnożą śię pogłoski o rychlem wkroczeni 
wojsk polskich na Śląsk. Wszyscy zarówno Niem- 
cy, jax i Polacy oczekują tego. : 

Alarmowe pogłoski niepokoją wciąż „zieio 
ną policyę*, która njema mrocy spokojnej. 

Szczegółniej powiększyła. niepokój „Zzieton- 
ków“ przegrupowanie wojsk koalicyjnych które 
obsadziły mocno granicę zachodnią Śląska 
Górnego. n 

Kilka dni temu w Katowicach nocą obiegła 
alarmowa pogłoska, która w przerażenie wpra- 
wiła niemieckich urzędngków: „Die Polen sjad 
schon da“, powtarzano sobie z ust do ust. 

Także obóz polski oczekuje szybkiego załat- 
wienia sprawy Śląska. „Gazeta Robotnicza" za- 
mieściła artykuł dowodzący, że sprawa piebis- 
cytu wobec zniść berlińskich przestała wogólności 
istnieć i dłomagzający się od rządu polskiego by 
wszedł w pozozumienie z komisyą aliancką w 
sprawie natychmiastowego wzięcia Śląska w po- 
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zachodnich i wschodnich. 


GDAŃSK, 9 kw. (Pat). Tutejsze dzienniki do- 
noszą, że komisya koalicyjna wypracowała już 
»rojeśt przepisów dla głosowania ludowego. 
Przepisy ie odnosić się będą również i do ob- 
szaru kwidzyńskiego. Wedle dzienników, projekt 
ten zawiera następujące postanowienia: Głosoe 
wanie w Prusiech wschodnich i zachodnich od- 
będzia się (paragraf 1) 26 czerwca 1920. Wedle 
paragrafu 2, prawo głosowania ma każda osoba 
bez różnicy płci, która (punkt a), ukończyła 20 
rok życia (punkt b) urodziła się w strefie, w 
której ma się odbyć głosowanie, albo ma tam 
miejsea swojego stałego zamieszkania Jub zwy- 
kłegə pobytu od roku. Jako rok, od którego 
liczyć się będzie stałe zamieszkańie względnie 
pobyt, będzie oznaczony przypuszczalnie rok 
1800. 

Paragraf 3 postanawia, że osoby ubezwłasno- 
welnione, jako umysłowo chore lub upośledzone, 

a 


są od głosowania wykluczene. 

Paragraf 4. Prawo głosowania będzie wyko- 
nywał uprawniony do głosowania w miejscu 
swojego stałego zamieszkania slbo zwykłego po- 
bytu. Kto nie ma jeszcze stałego zamieszkania, 
albo zwykłego pobytu na ebszarze plebiscyto 
wym, wykona awoje prawo glosowania w gmi- 
nie ówczesnego zamieszkania. 

Paragraf 5, Nadzór nad głosowaniem. W łc- 
nie komisyi alianckiej utworzoną będzie koini- 
sya kentrolna, składająca się z przewodniczące» 
go, jego zastępcy i 4 członków. Do każdej kc- 
misyi kontrolnej przeznaczy komisya kozlicyjna 
4 członków i 4 zastępców z poza esób uprawuia- 
nych do głosowania w okręgu plebiscytowym z 
których to osób jedna będzie mianowana pro 
tokolantem. 

* Karty głosowania mają być oznaczone słor 
wami: „Polska“, albo „Niemcy“. 


Protest polski przeciw warunkom 
głosowania na Slasku Cieszyńskim. 


CIESZYN. Delegut rządu polskiego wniósł w|cyą, że wykluczeni są zasadniczo od głosowania 
sprawie warunisów głosowania do międzynaro- |funkcyonaryusze przeprowadzający wybory ) 
dowej komisyi plebiscytowaj następującą nolę: |rezstrzygający reklamacye oraz funtkcycnaryu- 


Przepisy o prawie głosowania, zawarta w decy- 
zyi komisyi z dnia 23 marca br. i instrukcya 
e zastosowaniu tej decyzyi, zawierają kilka pun- 
któw, co do których uważam za konieczne za- 
proponować wprowadzenie pewnych zmian, 

W szczególności art. 1. decyzyi komisyi za- 
dokretował dopuszczenie do głosu w księstwie 
Cieszyńskiem, na Spiszu i Orawie, podanych 
b. monarchi: austro-węgierskiej, mimo, że w 
Austre-Węgrzech istnieli jedynie poddani austry- 
aecy i węgierscy, nie zaś poddani austro-węsier- 
scy, przyczem Austryacy byli cudzoziemcami na 
Węgrzech .i odwrotnie. : 

D!a udogodnienia preponuję, aby komisya 
zechciała nadać artykułowi 1-mu postać taką, 
która czyniłaby jasnem. że powołani do głoso- 
wania s4 na obszarze Siąska Cieszyńskiego tyl- 
ko poddani austryaccy, na obszarza zaś Spisza 
i Orawy tylko poddani węsierscy. 

Art. 5. d»puszcza do giosowania esoby, speł- 
niające funkcye publiczne, O ile pezatem czynią 
zadość wymaganiom. Uważam za konieczne u 
zupełnienie tego artykułu decyzyą aibo instruk- 


sze służby bezpieczeństwa publicznego. 

Art. 6. wyklucza od „głosowania osoby nie 
posiadające trwaiego miejsca siedziby w kraju. 
Pozwalam sobie zaproponować zmianę punkiu 
5) art. 6. w tym duchu, że dopuszcza się do 
głosowania osoby, mające w kraju bliższych 
krewnych, przez siebie utrzytnywanych albo 
stale wspierunych. Ponadto należałoby zasadni- 
czo wykiuczyć od udzisłu w plebiscycie osoby 
urodzone poza krajem i w nim nie mieszkające, 
co zresztą zdaje się wyzikać ze sensu ait, 6. 

Punkt 2 i 5 art. 8. są skonstruowane zupe!- 
nie dowolnie, bez wiaocznych podstaw. Dlate- 
go ze względów wymienionych proponuję uchy 
lenia tych punktów, a co najwyżej wykluczenie 
od głosowania osób pozbawionych w danej 
chwili praw obywatelskich, albo odsiadujących 
karę za zbrodnie. 

Zmiany powyższe nie stojąc w sprzeczności 
ż inłencyami komisyi, widocznemi z decyzyi co 
do prawa głosowania. Spodziewam się więc, że 
zostaną przez komisyę zaaprobowane. Jedynie 
co do art. 17 zmuszony jestem zrobić po poro- 
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zumieniu się z moim rządem stanowcze zastrze. 
żenie przeciw ustanawianiu już obcenie terminu 
dla sporządzenia list osób głosujących. W za- 
głębiu węzlowem, gdzie postanoniewia komisyi 
co do wyborów gminnych i żandarmeryi dotąd 
nie doczekały się zrealizowania, gdzie dotąd trwa 
stan anarchii, stworzony przez bojówki 1 komi» 
ety czeskie, gdzie koamisya wobtc małej liczebe 
ności oddziałów okupacyjnych nie może zagwa- 
antować spokoju publicznego, bezpieczeństwa 
życia i mienia tamiejsze) ludności pelskiej, prze” 
prowadzenie plebiscytu, któreby dałe wszystkie 
otrzebne gwarancye pod względem lojalności i 
veżpieczeństwa, jęst nheenie niemożlige. Dlalego 
mozwalam sobie prosić komisyę o nieusłsnawia- 
ie terminu, w jakim mają byc ukończone prace 
irzygotłowawcze do piebiscytu aż do chużli, kie- 
ly w zagłębiu węglowem zapanuje spokój i jad. 
Przyspieszenie terminu prac przygotowawczych 
to piebiscytu ludność tłumzczyłsby sobie jake 
'heć wykorzystania dia Czech chwili represyi, 
jaka po pogromie ludnośc: polskiej, dokonanym 
przez Czechów w Zagłębiu zapanowała, 
—c— 
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Frankfurt pod okupacyą francuską. 

WIEDEŃ. 9. kwietnia. (Pat.) BK. z Frank- 
furtu. Francuski komendant wojsk wystosował 
do prezydenta niemieckiej policy! pismo, w któ- ` 
rem imieniem głównego komendanta wyraża 
niezadowolenie z zachowania- się po!icyi nie- 


mieckiej w czasie zajść ostatnich. Pismo przy- 
laczs, że gdy napastnicy francuskiego cyklista 
abalili na ziemis, policya niemiecka nie zapo* 
iegła zrabowaniu mu przez tłum karabinu i 
motoru. Francuska władza wojskowa nie ściers 
pi tego rodzaju tchórzostwa i będzie je uważała 
«a szczegó!ną obrazę wojska francuskiego. 


Ulaszega wojska francuskie 
wkreczyły do Niemiec. 
Kiedy w okręgu Ruhry wybuchły niepokoje 
berliński rząd wystosował do mocarstw komi- 
cyjnych prośbę o zezwolenie wysłania tamże mis- 
mieckicn oddziałów w liczbie 60.000 ludzi. Na pod- 
stawie traktatu wersalskiego i zawartego między 
Niemomni a Najwyższą Radą dnia 8. sierpnia 
1919 uksadu, mogła na tym obszarze pozosiawać 
tylko bardzo ograniczona ilość wojska, tak że 
do wysłania dalszych oddziałów konieczne było 
zezwolenie ententy. Angtia i Włochy skłonne były 
udzielić Nierncom tego zezwołenia jedyni: pod tym 
warunkiem, że ruchy niemieciich wojsk będą won- 
inoiowane przez wojskowe wladze koalicyjne. 
Francys nasxniast oświadczyła się przeciwko temu 
stanowisku, biawiając ze swej strony żądanie, 
by na wypadek tego ustępstwa wojska koalicyj- 
ne obsadziły Darmstadt i Frankfurt i mk długo 
tam pozostawały, dopóki niemieckie oddziały nie 
opuszczą okręgu Ruhry. Warunek ten, postawio- 
ny że strony francuskiej uważała Anglia za nie- 
wygodny, Francya jednak trwała silnie przy nim 
i powiadomiła również o swojem stanowisku nie- 
mieckiego posła w Paryżu. 

W związku z tem — jak władomo — wojska 
irancuskie obsadziiy Hamburg, Hanau, Darmstadt 
i Djeburg. W zajętych obszarach prokiemowano 
stan oblężenia. 


—0— 

BERLIN, 8. kwietnia. (WBK.) Według donie- 
sień pism Irank[urckich francuskie wojska wkra- 
czają nieprzerwanie do Frankfurtu. Darmstadtu, 
Hanau, Ofenbach i Kónigsieinu; siły ich oce» 
nia Się na 25.000 ludzi. Do zaburzeń jednał 
nigdzie nie przyszło. 


—-— l 
Republika nadreńska. 

BERLIN, 9. kwietnia, Według telegrsmów, 
nadchodzących z różnych stron Nsdrenu należy 
oczekiwać w najbliższym czasie obwołania re- 
publiki nadreńskiej. 


—— 
Linses Savat aN. naranai Ee aA ESTARS KORA CK 
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bolszewickie 
Komunikai sziabu generalnego: 


z dnia 9 kwietnia. 


Na Podlasiu przeszedł wczoraj nieprzyjaciel 
do ataku ne wieś Burużnę, Twanewce, Kusze, 
Strużki i Zaborozowce. W ataku tym brała u- 
dział 41 dywizya, przerzucona na nasz front z 
frontu rumuńskiego. Po zaciętych watkach od 
działy nasze edrzuciły nieprzyjaciela od naszych 
linii obronnych, biorąc kiłkudziesięciu jeńców i 
2 karabiny maszynowe. 

Na Polesiu ceiem stwierdzenia mełdowanej 
ciągle koncentracyi sił bolszewickich oddziały 
nasze wykonały szereg os'rych wypadów. W wy- 
padach tych, kióre stwierdziły koncentracyę nie. 
przyjacielską, 


W sprawie rzekomego ukladu 
pelsko-uitrażskiego, 


` „Robotnik* warszawski donosi: Informacye | 
„Wperedu* nie są ścisłe, Układ połsko-ukraiński 
nie jest datychczas jak nam wiadomo, zawarty. 
Niektóre z punktów wytycznych, podanych przez 


YO O ZZ YA NA E o m 


Członek usiegacyi paryskiej, 

P. Stanisław Kozicki, „członek delegacyi pol- 
skiej przy konferencyi pokojowej* — rozmawiał 
z współpracownikiem „Petit Parisien* o roko 
waniach pokejowych z Rosyą. 

Taką wiadomość podały dzienniki za Patem 
z tego powodu pisze „Roboinik": 

Nas w tej wiadomości interesuje tylko owa 
godność p. St. Kozickiego „członka deiegacyi*... 
Po pierwsze, zachodzi pytanie, co owa „deiega- 
cya* robi, skoro konferencya pokojowa w daw- 
nej formie już nie istnieje. Powtóre, co ma za 
znaczenie „delegacya*, w której niema rzeczy- 
wistych deiegatów (ani pp. Dmowskiego i Pade- 
rewskiezo, ani ich zastępców pp. Wł. Grabskiego 
i Patka). Po trzecie, p. Patek zapowiedział, że 
Lgo kwietnia delegacya będzie ostatecznie zli- 

Widowana. 

„, Widocznie jednak endekom wciąż potrzebna 
= ri „delegacya*, jako ich ekspozytura pa» 
ryską, 
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== Powieść z roku 1918. == 


u z DA ai | 


- (Ciąg dalszy). 
„ — Nie zastanawiam się nad niczem, bo itak 
nie zdałoby się to na nic. Nie spodziewam się 
uczucia pani... jestem trzeźwy i szałony... kocham 
WwoOlm jestem od czasu, jak cię spotkałem, raz 
pierwszy, Czy mogę tak mówić... Wiedziałaś o 
r: odpowiedz, czyś wiedziała? 
p rj szczerze i pokornie: 


` 


A l chcesz ty także być moją ? 
r 
ce bol | zatrzymał się, a hamując rwą- 
bladłą od ramiona, spojrzał jej w twarz, po- 
aałą leni wzruszenia. Stali naprzeciw siebie, 
rozdzieleni światami, a zdało się, że tak  blizcy. 
m KONA ręce przelewała się krew prą- 
dem bujnym i gorącym. Noc brudna, dreszczów 
chłodnych pełna, osłaniała ich miłość. 
M. ebie, > karaa nie zaszło, szli znowu 
m È : ni w ; >; 
jak przystało tym, którz wzruszeniem, poważni 


i y niosą skarb wielki, 
Czasami on wywoływał irekian jej spojrzenie 
i wtedy śliczne, 


czarne gwiazdy wświecały mu 
się aksamitnym urokiem aż do rdzenia jaśni. 


Q, iakże im dobrze było W tym radosnym 
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odziały nasze zaatakowały przed 


„Perca LUDUWE" 


Gwatiowne a bszskuieczne ataki 


trwają calej. 
nią sira} bolszewicką, biorąc 4 armaty, 9 kara- 
binów maszynowych i jeńców. 

Po dokonaniu tego powróciiy na swoje stano- 
wiska. 

Zacięie wałki na Polesiu trwają w dalszym 
ciąqu. Gwałtowne ataki bolszewickie załamały 
się na Jinii Szaciłki-Szlawan i na reducie kole- 
jowej pod Nochwem, Widząc bezskuteczność 
tych ataków, borszewicy postanowili, obejść na- 
sze pozycye w rejonie Chejniki. Atak ten jednak 
został odparty przez nasze oddziały. 

Na wschód od Berezyny nieprzyjaciel zacho- 
wuje się biernie. Wywiady nasze stwierdziły 
przybywanie nowych sił bolszewicich do rejonu 
na wschód ed Lepla 
| Pierwszy zastępca szeła szt. 
KULIŃSKI, putkownii. 

3 py „ty TATY DET 


gen. 


„Wpered* istotnie brane były pod uwagę w nie 

obowiązujących rozmowach, prowadzonych przez 

urzędników M. S. W. z delegatami ukraińskimi. 
—0— 


Próba otrucia Beli fhuns. 

WIEDEŃ, 7. kwietnia. W pierwszy dzień 
świąt wielkanocnych zjawił się u portyera « 
Steinhofie węgierski obywatel Ludwik Gireth, 
by wręczyć internowarym tamże węgierskim 
komunistom Beli Kuhnowi i towarzyszom poda- 
runki, pochodzące od węgierskiej kolonii w Wie 
dniu. Właśnie w tym czasie przypackowo inter- 
nowani znejdowałi się w towarzystwie swoich 
żon. 

Pakunki zawierały wszelkiego rodzaju cu- 
kierki, papierosy i likiery. Kiedy internowani 
spożyli nieco z tych darów, w niedługim czasie 
po term zuchorowali wśród wyraźnych cznak 
zatrucia. i 

PrzywGłani lekarze skonstatewali u wszyst- 
kich siine zatrucie. Po p'zeczyszczeniu” żolądka 
udało się zatrułym uratować życie. Ze strony 
policyi ustalonc, że czynu tego” dokonała wiee 
deńska misya „białego detachement“. Giretha 
aresziowano. 


milczeniu nie uświadamiać sobie reałnie swych 
uczuć, lecz tylko wiedzieć, że one drżą w pier- 
siach zachwytem i rozkoszą, czemś nieskończe- 
nie pięknym i nieskończenie błogim. i 

A z taką ekstazą obejmują się dusze bliźnie, 
które spotkafy się gdzieś w samotności błęki- 
tów. 

Przed bramą kamienicy, w której Renia mie- 
szkała, Zytowski umiał się zdobyć tylko na pod- 
niesienie jej ręki do ust i na słowa: 

— Do jut:a. i 

Zrozumiała, że jutro chce przyjść do jej 
mieszkania z oficjalnymi OśŚwiadczynami i na 
myśl o tym wzdrygnęła się jak przed czymś, co 
przestrasza. 

— Nie, nie, — zawołała pospiesznie, wyo- 
brażając sobie tę scenę w której rolę miał grać 
także jej ojciec i babka — niech pan jutro do 
nas nie przychodzi. Ja sama powiem... a zre- 
sztą... 

Pod jego pytającym wzrokiem dokończyła z 
zawzietością przez zaciśnięte zęby : 

— A zresztą, cóż ich to obchodzi? Wystarczy, 
gdy im powiemy wówczas kiedy będziemy chcie- 
li... Panie Jurku... 

,  — Dobrze — rzekł miękko — jak pani chce... 
lak ty chcesz, najdroższa. 

— A jutro... tam, gdzie zwykle... o siódmej. 

Odszedł powoli, jakby złamany szczęściem, 
a Renia wpatrywała się przez chwilę w jego za- 
cierejącą się sylwetkę, nie wiedząc nawet, dlacze- 
go to robi. 

Była jak półprzytomna. Stało się coś ogro- 
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Przesilenie w Niemczech zażegnane. 
WIEDEN. 9. kwietnia. (Pat.) „N. Fr. Presse“ 
z Berlina. W kołach phrlameniarnych uważają, 
że przesilenie, wywołane wskutek nowych żą- 
dań związków roboiniczych, zostało zażegnane. 
Minister obrony krajowej złożył oświadczenie, 
które przedstawiciele związków zawodowych 
przyjęli jako zadowalające. 
—0— y 
RŘanelerz Renner u papierza. 
RZYM. 9, kwietnia. (Pat.) Kanclerz Renner, 
który wczoraj przybył do Rzymu, odbył konte- 
rencyę z Nittim, a następnie został przyjęty 
przez króla. Król Rennera wraz z członkami 
misyi zaprosił na śniadanie, Dziś hył Renner u 
papieża. 


l u lae: t 
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Berlin broni się przed napiywem Niem- 
' gów ze Wsuhodu. 
WIEDEŃ, 9 kwietnia (Pat.). B. K. z Berlina. 
Jak donosi Berl. Tagbiatt z dobrze poinformo, 
w=nego żródła, na dzisie;szem posiedzeniu gahi- 
x tu pruskiego będzie rozważana kwestya reemi- 
gracyt ze wschodu do Berlina, a dla jej ogra- 
niezenia przygotowaną będzie nowela ustawowa' 
—0)0— 
Próby porozumienia w Gdańsku. 
GDAŃSK. 9. kwietnia. (Pat.) „Danz. Neueste 
Nachr.* omawiając zebranie poisko-niemieckie 
w sprawie założenia polsko-niemieckiego lowa- 
rzystwa gospodarczego. przytacza mowę komi- 
s”rza generalnego p. Biesiadeekiego i wskazuje 
na wielkie jej znaczenie w ukształiowaniu się 
stosunków polsko-gdańskich, Dziennik zaznacza, 
z> zebranie to było nierwszem, a być może, że 
decydującem na drodze do potozumienia gdan- 
sko polskiego. 
> 


Ukraina lączy się z Rasyą ? 
WARSZAWA, 8 kwietnia. Wedlug wiado- 
mości, otrzymanych przez Biuro korespondencyjne 
z Moskwy, w Kijowie toczą sję obecnie rokowa- 
nia między przedstawiciełam!” rządu sowietów a 
przywódcami ukraińskimi, ktorzy rzekomo go- 
dzą się na przyłączenie Ukrainy do Rosyi na 
podstawie federatycznej. Mła być utworzony je- 
don wspólny rząd i jednolita Ronstytucya dła 
obu krajów. 


mnego, coś, nad czem myśleć trzeba było noc 
całą. A zdarzyło się tak nagle, że miała wraże- 
nie unoszenia się w goreiąćym obłoku. | 
Otworzyła drzwi i stanęła w progu zdziwio- 
na. Zwykle o tej porze starzy już spali, tymcza- 
sem teraz przy jasno oświetlonym stole siedzia- 


io całe towarzystwo. Babka, ojciec, Ludwik i 
ktoś czwarty w wcjskowym mundurze, który 
podniósł się na jej przywitanie. 

— Oie poznajesz mnie ? 

— Włodziu! — krzyknęła ze szczerą rado- 
ścią — o, jakże dobrze, żę przyjechałeś! Lecz 


jaki ty zmieniony! 

Przycisnęła się do jego chropawej bluzy, ca- 
łując go po kłuiących policzkach — bo dotąd 
nie uznał za stosowne powierzyć swą zarośniętą 
twarz golarzowi. 

— To naprawde ty — mówiła, ucieszona 
przybyciem brata, który brał ją zawsze w obro- 
nę i kochał ją, jak się kocha siostrę, gdy się 
żyje zdala od świata kobiet. 

— Ładna jesteś — rzekł, patrząc na nią — 
czyż nie masz jeszcze wybranego? 

— Kto wie? — odparła uśmiechając się, 

— Też pytanie — wtrąciła babka, która kła- 
dia pasjansa, nadsłuchując przytem pilnie roz- 
mowy — teraz mężowie nie rodzą się na ka- 
mieniu. A flaszeczka perfum, mydełka i kartki z 
widokami, to za mały posag, by się ktoś na 
niego łakomił. 

— Z pewnością za mały — ze złośliwą sa- 
tysiakcyą dopowiedział stary Łyźwicki. * 


T> 
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Nowiny z dnia. 
Łwów, 10 kwietnia 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO: 

W sobotę 10. kwietnia o godz. 3-ciej be południu 
„Halka“, opera St. Moniuszki z p. Argasińską:Choynow- 
ską w ro! tytułowej. 

W sobotę 10. kwietnia o godz. 7 wieczór po raz 
6-iy „Saul król*, dramat w 5 aktach Edwina jędrkie- 
wira z p Rydzewskim w roli tytułowej. 

W medzielę 11. kwietnia o godz. 3-ciej pe południu 
pe rez 23-ci „Sułkowski“; tragedya w $'akiach Stefana 
Żeromskiego z p. Kozjowskim w roli tytułowej 

W niedzielę 11. kwietnia o godz 7 wieczór po raz 
11-ty „Eros i Psyche*, opera L. Różyckiego z pp. Ko- 
relewicz-Waydową, Green, Ostrowską, Małecką, Okoń. 
skim, Łewczyńskim, Wikliśskim, Hornerem i Siero- 
szewskim. 

W poniedziałek 12. kwietnia o godz. 7 wieczór 
„Noc w Wenecyi*, operetka w 3 aktach J. Straussa w 
miezmienionej obsadzie. 

t 


—— 
REPERTUAR GAL. BIURA KONCERTOWEGO 

M. PUERKA. 
16. kwietnia: Polski Kwar'et smyczkowy. W pre- 
gamie kwartery Mozarta, Beethovena i mna 


| 


== 
REPERTUAR TEATRU LITERACKO - ARTYST. 
„CWWÓRKA" w sali „Casina de Paris". 


Program XVIII, ed środy 7-go kwietnia 1920 r. 
codziennie od godz. '/,8-mej wieczór. 

Anda Kitschman w swoim repertuarze, Mila Kamin- 
ska. balerina Teatru Wielkiego w Warszawie, Panlina 
Noskewska, piosenki liryczne, Romuald Gierasieński 
jako „Dziadek“, Marek Winoheim w swo m repertuarze. 
„Lwowianka* duet Ardy Ksitschman (p Noskowska 
i W. Wesałowski . „Maks i Moryc* operetka J. Bocz- 
kowskiego (A. Kitschman, R. Gierasieński,, Z Orwicz, 
M. Tariowski, M. Windheim). 

Kasa dzienna od 9—1 i od 3-5u G. Seyfarta 
‘Akademicka 6), kasa wieczerna od godz. 6. wieczór 
(Rejtana 3). e 

-0— 

REPERTUAR TEATRU WODEWILOWEGO: 


Bilety wcześniej w biurze dzienników St Sokołow- 
skiego ulg Jagiellońska 5—7. 


` 


Sebota 10 kwietnia o godz. 730 wieczór; „Raut na 


plaży” z tieleną Rinas, $piewaczką iudową: „O piętro 
wyżej”, wodewil z Maryą Dracową : Orkiestra wcjskowa. 
Niedziela 11 kwinia o godz. 4 pop.: „Merbatką u 
państwa Denis“, rewia; „Pieć piękna” operetka.  " 
Niedziela 11 kwi:tnia o godz. 7:30 wieczór: Raut 
ma plaży” z z NE śpiewaczką ludową ; „O pistro 
wyżej* wedewil z Maryą Dracową; Orkiestra wojskowa. 
Poniedziałek 12 kwietnia o godz. 7:30 wieczór: „O 


piewe wyżej* z Maryą Dracową; „Raut na piaży“, re- | przytomność umysłu tej urzędowej jnstytucy, ska- 


wia z Heleną Rinas; śpiewaczką ludową, Orkiestra 


wajskowa. y ! 
2 

NiNISTER PZEMYSŁU i HANDLU Olszewski 
przyjeżdża do Lwowa w niedzielę, 11 kwieinia 
b. r, ibędzie udzielał posłuchań w gmachu Na- 
midestnioiwa od godz. 3 do 5 popołudniu. O godz. 
5 będzie p. minister w Izbie handlowej i prze- 
narstowej. ` : 

„KOMITET ŚWIĘCONEGO DLA ŻOŁNIE- 
RZA W POLU“ zaprasza wszystkich biorących 
udział oraz interesujących się tą akcyą na zc- 
branię w seli Komisyjnej Ratusza dnia 10 kwie- 
tsia o godz. 6-tej wieczorem, na którem to ze- 
braniu delegatki zdadzą sprawozdanie z rozdźiału 
darów na froncie. 


DOWÓDCA LWOWSYIEGO OKRĘUU GE- 
NERALNEGO gen. Lamezan-Salińs r powodu 
evjazdów inspzkcyjnych nie będzie przyjmował 
stren cywilnych w czasie od 12 do 17 kwietnia 
włącza ie. 

WYCIECZKA NAUKOWA do zakładu autos 
nanii przy ul. Piekarskiej odbędzie się stara- 
wom Uniwersytetu Lud. w mieazielę o godz. 11 
pssedpełudmiem. Punk! zborny przed instytutem 
e godz, 10/45 przedneł. 

Z „TOWARZYSTWA MICKIEWICZOWSKIE- 
GÓ* NJ. naukowe posiedzenie „Tow. Literackie- 
go im. A. Mickiewicza“ edbędzie się w sobotę, | 


„LZIENNIK LUDOWY" r 


POGODA. „Nareszcie! — wyrywa się z ust czego prochu urządził sobie „fajerwerck', który, 
spragnionego kłońca i ciepła Lwowianiia, na wi- go dotkliwie popieki w twarz i ręce. 

dok cudownie rozsłonecznionego nieba, które | N. Gidyk. z Sygniówki Wielkiej, znalazł na 
zwiastować się zdaje dłuższą piękną pogodę. W | połu rewolwer, Nie wiedząc, że jest nabity, w 
mgnieniu oka zabłysnęły trawniki świeżą Ziele-; czasie ogłądania go postrzelił w pierś brata swe- 
nią nadając miastu nadosny wyglad, każąc Zapo- | go Jana, liczącego lat 12. Rannego odstawiumo 
mnieć o chłodach zimy i troskach opałowych ij do szpitaia na leczenie. 

cieszyć się zmartwychwsiającem włosennem ży- ARESZTOWANIA, W czasie rewizyi u Wład. 
cjem przyrody. Martyniaka i Magdaleny Smolińskiej przy ul Za- 

WZYWA SIĘ WSZYSTKICH POSIADAJĄ- | marstynowskiej l. 11, znaleziono wiele rzeczy i 
CYCH „Krzyż Obrony Lwowa“ do stawienia się| wikiuałiów pochodzących rzekomo z kradzieży ko- 
na pogrzeb kapitana Jerzego Gredyńskiego. w | lejowych, Oboje aresztowano. 
sobotę, dnia 10 kwistnia o ged:. 3-ciej papol. | Michai Podolak sprzedawał w Rynku handisr- 
z domu Przedpogrzebowega uł. Kochanowskiego | ce p. Krzyżanowskiej 25 kg. grochu po 22 K 
l. 96. — Sekretaryat „Kapituły Krzyża Obrony í Groch ten jaxo podejrzanego pochodzenia wraz 
Lwowa”. z nim „zdeponowano na poiicyi. 

WIECZÓR SONETOWY, z udziałem Henryka NAGŁY ZGON. Grzegorz Saczkiewicz lat 40. 
Melcera, pianisty i Wacława Kochańskiegw, | ślusarz kolejowy, idąc do pracy zachorował w 
skrzypka, odbędzie się dnia 13-go kwietnia, sta-| drodze, Wstąpiwszy do restauracyi Stanitneistra, 
raniem Agencyi Kom. Tow muzycznego Ode. |koło rogatki Grodeckiej na czarną kawe, zmarł 
grane zostaną trzy przepiękna sonaty, a io:| wkrótce na udar sercowy. 

Brabms'a. Brethovena (Kreutzerowska) i Cesara ZSIEGLI Z WIĘZIENIA. Władysław Rybczynń- 
Francka. Niezwykły ten koncert tak ze wzgłędujSki, jeden z włamywaczy, którzy zaxradli się 
na zaszczytnie znsne nazwisko wykonawców, |do konsumu koieowego w Stansiawowie zbi:gł 
jak i artystyczną wartość dzieł, obuvził ogrowne | teraz z więzienia. 

zainteresowanie, Bilety do usbycia w składzie Władysław Tatarzyński i Michal Fedoryk, ma- 
fortepianów Połonieckiego, u. Tanskiej 1. jący na sumieniu okob 30 włamań i kradzieży, 

ZMIANY W REFERTUARZE TEARU MIEJ. | OStamią w Izbie Rekodziciniczej, gdzis strzelali 
Zmiany wynikłe wskutek uagłego zasłabnięcia| 7 Tewolweru, zbiegii wczoraj z więzieria woj- 
p. Argasińskie-Choynowskiej i p. Łewczyńskiegu. |Skowepo we Lwowie. i 

Zatem w sosctę popołudniu zamiast Balai“. WŁAMANIA I KRADZIEŻE. W oerkwi przy 
„Pycerskość wieśniucza* op. w 1 akcie Mascay-|Ul. Ksakowskiej skradziono p. Janowi Tebince 
niego z pp. Maiecką, Osirowsiką, Lipewską, O-|portfe! z 2.200 M, i dokumentami. 
końskim i Wolińskim i „Pajace* opera w 2 skt. Z mieszkania p. Wiodzimierza Nawrańla przy 
z prologiem Leoncavalla z p. Stefanig Maryno- |W. Ochronek |. 11 skradziomo garderobę i bie- 
wiczówną, Okożskim, Mannem i Wiklińskim. | lizmę, wartości 50.00 K. 

Zamiast „Brosa“ w niedzielę idzie „Żydówka“ Z przedpokoju p. Stefani Kohutównej przy 
opera Halcvyego z p, Korolewicz- Waydową i p.|Uf. Kopcowej I. 14 ckwadzdono plaszcz, wariosci 
ign. M»nnem., 5 000 K. 

Reszta bez zmian. Z DNIA I NOCY. Do mieszkania Dymitra 

NIEPRZYTOMNY PAT, Połska agencya tel. Hładczuka przy ul. Skrzyńskiego 1 14 wpadło 3 
dostarczająca dziennikom informacyi padła wezo- | Mężczyzn, połamali mu uycbie, wybili 6 szyb, zaś 
raj ofiaraj akiejś grożnej choroby, która objawiła |feden z nich Maryan W. zranił go krzesem w 
się w tej formie, że wczoraj w nocy przesłano |Słowę. | l y 
dziennikom olbrzymie depesze, które w tyra' sa- Jędrzeja Lenartowicza za jezde chodnikiem 
mym brzejenju kiostanczyła pama już raz 24 godzin | W ul. Sukstuskiej ukarano grzywną 15 kor. 
przedtem, Choroba ta objela równoczesne cen-|_ Do miesztania Popowi:a szewca, przy ul. 
tralę warszawską, która pośredniczy:a i pewnie Zielonej E 32, w. czacie nieobecności rodza 
nimi powtórnie krakowèkie dzienniki uraczyła: | wszedł pewien bandyta i grożąc decion ze- 
filię lwowską, która je najspokojniej przyjęła i sw*zeleniem zrabował 8 pary bucików i ped, war- 
tutejszym redakcyom przeskała. Już na spryt j tości 5.000 K, poczemn zbiegł w kierunku noga ty. 


|v "MAM ESEAME |Y] 


Za ražıyha tę ryżazcyn mie edporiaña 


+ 


rżyć stę nie możemy. 

ENERGICZNY NADRADCA MAGISTRACKI. 
Począwszy od grudnia ub. r. miasto utrzymywa- | 
ło kilkunastu konwojantów, ktorzy w drodze na 
kolej konwojowali węgiel i drz i 
ad W po moce jaw sa a eipig chorób wenerycznych, skóry | moczowych 
jednak oddalono. Jeden z mich wdał się do nowego gd KA LRETCAS U LEM 
kierownika, pewnego nadradcy, zarządcy opału W. CUM 4 R Ba 
miejskiego, by ten z należnego mu przydziału | b.elew kliniki w Berlinie, 5. sekundaryusć sept pow 
węgla i drzewa, którego on nie pobrał, bodaj ; ord. 11—l */,3—5 Lwów, Sykstnsca 37 (róg SiowBckiego) 
część udzielił, natura!nie za zapłatą dSzet ten je- | ——__—— ————- o 
dnak widocznie człowiek „5imej rekt“. ująwszy 
go za ramię „wyprosił* za drzwi. Czy jest to od- 
powiedzie „urzędowanie”, polecamy osenienfu sa- 
mego kierownika, ale po „ochłonięciu*. 

POŻAR LASU W OKOLICY LWOWA, Wezo- 
raj w południe doniósi pewien żandarm straży 
pożarnej, że płonie las Białołorsid Za Grade- 
cką rogatką. Pogotowie straży pożarnej przyby- 


Sprgazta corii wenirycznycy, skóraycy | ktznetyki 


r. keumryz Rosmaris 
ord od 3—10, 12—1 i 3—6. Lwów, %opernika Í}. 


Zakład demtystyczhe-techniczny 


wszy ma miejsce, skonstatowala, że spłonęło 6 
morgów mlodego drzewostanu wraz z paiskami 
tak, że pozostała tyko czarna ziemia ze zwęglo- 
ną trawą i badyłami. Wodą z kaluż i rowów 
przez 3 godziny 7 strażaków gasiło tlejące się 
jeszcze pniaki iwgień w końcu zlokalizowano. 
Pożar powstai od iskry z lokomotywy, od której 
zajeła się wyschia trawa. 

Również dnia iego, popokminiu, wybuchł o- 
gień kominowy w ree'ności przy ul. Mockneckiego 


10 kwietnia 1920. o godz. 6 tej wieczorem w X.|l. 5. Ogień i tu zlokadzowano. 


sali Uniwersytetu, Porządek dzienny  Dyskusya 


nad odczytem prof Dra Biihelma Bruchnalakiego | Wczorai przed 9-ią z rana upadła pewna kobieta, całem urządzenicm, umożliwiające użycie 


KRONIKA NIESZCZĘŚLIWYCH WYPADKÓW. 


| FRANCISZEK GLĄSGALL 


| Lwów, ul. Sykstuska 2.  112—64 
| == 
| bupy wojenne. 

WARSZAWA. 8. kwietnia. (Pat.) Jak donosi 
„Kurjer Polski" po zrejestrowaniu zdobyczy wo- 
jennej wziętej w Mozyrzu okazało się, że łup 
lzdobyty przez pułkown:ka Sikorskiego przewyż- 
szą zńacznie wartość 3 milardów marek, Na 
zdobycz składają się parowozy í wagony w bar- 
dzo poważnej iiości a*madto statki paucerze z 
ich 


„O petrzebach umiejętności hieratury polskiej" ||kczeca łat oiwoło 40 w ul. Kopernika pod wóz |do żeglugi na Prypeci, ogromna ilość środków 


i odczyt prof. Dra Cugeniusza Nucharskiego:: | manrwajowy» 
„ŹZródia niektórych pomysłów i wątków fredrow-; 


gdąacy w ruchu. Z pod deski wy- 
dGobyto nieszczęśliwą i skonstatowano, że odnio- 


saaiiarnych. materyaijów wybuchowych, craz 
| broni wszełkiej kategoryi. Powitanie wojsk na- 


skich*. Po odczycie Qalae Zgromadzenie człon- | sła silne obrażenia na całem ciele i złamanie le- szych wkraczających do Mozyrza przez ludność 
ków Towarzystwa, które w razie braku kompletu | wej nogi. Por, W, P. Kolbuszowski odwiózł ją! miejscową było bardzo serdeczne. Ludność sko- 


o godz. 7-mej, odbędzie się o godz. 7:30 bez| 


względu na komplet. i 


w sbanje mieprzytommyn do szpitala. 
Jan Maślak, lat 13, z Pustomyt, ze strzelni- 


łliczna zgłasza się bardzo licznie do wojska fol- 
| skiego. 
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Tajemniczy wagon na dworcu główn. 


Lwów, 8. kwietnia. 
„Puzapp” i dary amerykańskie. 

W ostatnim czasie pewien kupiec i jeden z 
tych, znanych popularnie z „pod ciemnej gwia- 
zdy“, zgłosił się do jednego z urzędników na 
dworcu głównym. by ten pomógł mu w dostae 
wie pewnego wagowu na tor „piaskowy“, skąd 
on już sam towary zawarte w nim przewiezie 
samochodami do miasta. 

Za tą usługę ofiarewał mu 

100.000 kor. łapówki. 

Urzędnik ów prepezycyi tej nie przyjął. Zae 
Tządzono natomiast natyckmiastewe poszukiwa 
nie wagonu i po dkagich ueiążliwych staraziach 
wagon odzalewose. : 

Po otwarciu przy komisyi tego zagadkewego 
wagonu, znalezione W nim dzięcinne ubrania, 
pochodzące z durów amerykańskich: było tu: 
16 „bali“ skrajanych piasrczyków, 38 skrzyń 


SF 


Ps 


Materyaty wojenne na usługach Francuska Loża Wielkiego Wscho- 


życia pskajsaego. 

Podezas wojny estatniej do pracy „dla zwy- 
cięstwa* zaprzyżeno też i kaukę. Uczeni w la- 
boratoryach i gabinetach całego Świata ślęczeli 
mad wynalazkami, które ułatwić miały walczą 
cym sironem wzzjemne mardowanie się, 

Trujące gezy, materyały wybuchowe o nad- 
zwyczajacj Sile, działa dalekonośre — wszystko 
to są owece tej pracy ludzi nauki. 

W chwili zakończenia wojny wszysikie pań- 
stwa wojujące posiadały ogromne zapasy wszel- 
kich matervałów wybuchewych, których Fran- 
cya np. produkowała w ciągu ostatniego roku 
wojny przeszło 210 milionów. Nie trzeba chyba 
wyjaśniać, ile kłopotu sprawia ochibna tych 
zapasów i jakie niebezpieczeństwo przedstawiają 
one dia ludności stsłą grożbą wybuchu. 


Lecz z pomocą posp:eszyła nauka i dzisiaj | 


Wwynalezieno już spesóh (sposób b. prosty i nice 
skemplikewany) zapomocą którego można w 
roikim czasie z uiszczycielskiega materyału 
wybuchowego zrobić doskanały... sztuczny na- 
woz, 


Nad udoskonaleniem gazów trujących irun-|| 
Ńzeno się w pocie czeła ; Osiągnięto bardzo 
ZBACZRE rezultaty. Dzisiaj gazów trujących (w 


DTOkercyach mieszkodliwycie dla życia ludzkie- 
50) używa się... dla miszczemia szczurów i insek- 
tów. Zrobione dotychczas doświadczenia dały 
deskenałe wyniki. Dość jest 4 gramy jakiegoś 
Chleropicrineu na metr kubiczBy, żeby zniszczyć 
W pokoju wszeikie pekły i pluskwy. 

_ Maski gazowe zanemecą niewicikiego ulep- 
Wwenia oddaja ogromne usługi w szpitalach jake 
ochroua przed mikrobami. 

Qibrzymie acroplany już zaprzęzły się do 
Pracy pokejewej podtrzymując regularną komu- 
nikacyę pocztową 1 handlswą. 

Araervce organizuje się wyprawa hydro- 
planów, które użyte zestaną do polowań na 
wieloryby, 

auki — słynne, zsbójcze tanki, które taką 
decydującą rolę odegrały w tej wojnie są dosko- 
mb ti lokomocy! w górach, z łatwo- 

wożąc i P 
pochylośsiac = graj po najkardziej stromych 
e Nauka spieszy się zmazać swe grzechy wo- 
epa. u£rzcze trochę a zaczniemy perfumować 
swe mitszkanią gazami trującymi, dynamit uży 
wać jako przysypkę dla dzieci, a z dział dale- 
konośnych zabijać tak dokuczliwe czasami 
pchły i pluskwy, $ 

o 
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Samobójstwo Ukraińca. 
WIEDEŃ. 9. kwiętmią. (Pat) „N, W. Tag- 
blat” donosi, że w jednym z aż jedej 
odebrał sobie życie sekretarz ukraińskiego po- 
selstwa w Wiedniu Michał Biłeńko. Powodem 
samobójstwa była niemożność w 

wół mu powierzonych.. 
-0 ' 


| nazwisk G, H; 


yliczenia się z. 


laia 


„DZIENNIK LUDOWY“ ` 5 

6) w Banku przemysłowym, ul. Trzeciego Maja 9, 
dla stron z początkoweni ljteram! nazwisk M, N; 

7) w Banku hipotecznym, pl. Marjacki, dla stron 
obuwia i ł skrzynia sznurowadeł i guzików.| z początkowemi literami nazwisk O, P; 
Jednakowoż skradziono z tych rzeczy 127 przo 8) w ziemskim Banku kredytowym, ul. Trzeciego 
dów, 91 tyłów i 82 rękawy z płaszczów, wielką | Maia 15, dla stron z początkowemi literami naz- 
ilość bucików i wszystkie sznurowadła i guzik:.| wisk Q, R; 

Nasięgnie skonstaiowano, że wagon ien wy $) w Bauku krajowym, uł. Koścjuszki, dla stron 
słał z początkową literą nazwisk $%; 

10) w akcyjnym Banku związkowym, uł. Akade- 
micka 4, dla stron z początkowemi literan nazwisk 
| <KE 
11) w powszechnym Banku kredytowym. ul. Ja- 
gieliońska 5, dla swon*z początkowemi literami naz- 
wisk V, W X; 

12) w miejskiej kasie oszczędności, ul. Wałowa 
9, dła stron z początkowemi literamt nazwisk W 
Z, 8% 

Każda strona zgłaszając banknoty do wymiany, 
obowiązana jest wypełnić przepisaną deklarację, a 
strona, zamieszkała we Lwowie, przedłożyć swą le- 
gitymację żywnoścjową celem stwierdzenia na niej 
dokonanej wymiany. 


Warszawski „Puzapp”, 

18. lutego br. ze stacyi Warszawa-Brzesko, pod 
adresem Ochrony dziecka we Lwowie. Fiamife!| '' 
ten jednak nie oiwzymał o tem żadnej informe 
cyi ani też odpowieumiej konsygnacyi, toteż wa- 
gon tem zdany na „łaskę Bożą“ biąkai się w 
drodze, przyczem złodzieje, a ostatecznie pā- 
skarz zaopiekowali się nim życzliwie. 

Jaką rolę w tej sprawie odegrał „Puzapp* 
zapewne śledztwo dalsze ustali, należy jednak, 
by władze podobną gospodarkę śledziły bez 
wzylędnie a wisnmych pociągały do odpowie 
działności. 
TAERE TONIK OWDEPE CZ TCO WOTA KET 


Z banku hipotecznego. 


Rada nadzorcza akcyjnego Banku hipotacznego 
na odbytem dziś posiedzeniu, uchwaliła na wnio- 
sek dyrekevi, przedstawić 52. zwyczajnemu Wał- 
nemu Zgromadzeniu akcyonaryuszy we wtorek 
dnia 20 go kwietnia 1:30, aby z nadwyżki do- 


du przeciw naw azaniu s.esunków 
z Watykanem. 
Francuska Loża Wielkiego Wschodu przyjęs 
ła następująca rezolucyę : 


Wobec oiicyaln:go projektu przywrócenia 


ambasady przy Watykanie, Wielki Wschód |chodu r. 1919 w kwocie K. 3,385.0693774 
Francyi uważa za obowiązek pednieść swoj pro | wypłacić 50/0 dywidendę od ka- 
test. pitaju akcyjnego „  1,500.000— 


Przez ten nawrót dozprzeszłości zostanie skoma 


Q Ai Q'37 
promitowane i zapizeczone wielkie dzieło inte - ié z pozostałych „  1,885.693774 
lektualnego i moraluego oswobodzenia zrealizo ai i taii zysku z 


m 132.974'34 


wane pizez Republikę po półwiegu wysiłków. 


Przywiócenie ambasady przy Watykanie jest| z pozostałej reszty nadwyżki K. 1,752.719'40 
tylko pierwszym krokiem, po którym masiąpiąj w myśl $68 statutu: 
inne akty. Ustawa o kongregacyach już otwar- przydzielić a) do funduszu za- 
cie pogwałcona, jutro zostanie oficyalnie podar- bezpiec. enia listow _ hipo- 
tecznych R. 263.060:— 
j Z b) do nadzwy- 
dzie porozumiewał się co do rewizyi ustawy Of z jnego fun- 
separacyi w myśl życzeń Watykanu. Mianowanic| * qyszu zapas. 100.000-— 
biskupów będzie również przedmiotem tych u- wypłacić statuto- = 
kładów. Szkoły kongregacyjne zostasą przywró-| ‘we iantjemy „ 350.543'88 . 713.B43-68 
cvne i otrzymywzć będą subwencye republiki, órs ZR oGO E 
Tak więc Francya przestanie być wielkim] 19 pozostałej a 
świckim narodem wyzwolonym od wszelkiej padw yèki =. K. 1,039.1 15:53 
religii państwowej. dodać przeniesienie zyskuzr.1918 « 132.97434 


Stanie się ona znowu w oczach papieża mo. ze sumy K. 1,172.143'86- 
carstwem katolickiem, co więcej „starszą córką 
kościeła*, 

Nie wolno zapominać hisloryi dni ubiegłych: 
oma pozwaia przewidywać bislo:yę jutra. Jutro 
Francya woluomyślna zerwie się do oporu. 

Jeżeli jej obecni reprezentanci, zdradzając jej 
myśl gięboką, przywracają ambasadę, jutro pow: 
szechne głosowanie definitywnie ją napowrót 
usunie. Po cóż wszczynać znów te walki religij 
ne, które uważaliśay za skończone. 

—6— í 
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przeznaczyć : 
a) na superdy- 
widendę od 
szluk keyi po 
K. 10.— 
b) na zasilenie 
Funduszu pen- 
syjnego dla per- 
sonalu Banku 
c) nazasilenie 
istniejącej już 
rezerwy $ptcy- 
alnej na ewent. 


75.000 
K. 750.600*-— 


„ 150'000— 


| sk... 


as 7 san? - straty z ra- 
Wymiana pieniędzy. A ĆwiE 
Dyrekcja skarbu we Lwowie komunikuje: Odno-| kwotą „ 100.000.— „  1.0m0.400— 


śnie do obwteszczenia minfsterstwa skarbu z dnja 
27 marca 1920 podaje się do wiadomości publicznej, 
że we Lwowie odbywać się będzie wymiana bankno- 
tów 100 i 1000-koronowych na marki polskie w dn;ach 
od 19 do 26 kwietnia b. r. od godzkiy 8 rano do 12 


przenieść zbywejące 17..140'86 


na rachunek roku 1920. 
Lwów, dnia 9. kwietnia 1020. 
Sekretaryat Zekładu. 


K, 


w poludnie i od 2 do 6 popoł. w następującym po-| 00110 == 
rządku: EOE FCE TEPEE" 17YP DZIA E 
i) w krajowej kasie skarbowej, pł. św. Ducha 1, KOMUNIKATY. 


dla stron z początrowemi iteram! nazwisk A. B. C; 
2) w urzędzie podatkowym Lwów - miasto, ul. 
Rutowskiego 17, dla stron z początkowemi literami 
nazwisk D_E, F; 
3) w urzędzis podatkowym Lwów - powiat, ul. 
Rutowskiego 17, da stron z początkowemi literarii 


BACZNOŚĆ CZŁONKOWIE LWOWSKIEGO 
KOMITETU MAJOWEGO! W poniedziałek, 12 b. 
mj o godz 7 wiecz odbędzie się posiedzenie peł- 
nego komitetu Majowego w lokalu Rady Rob. 
Wzywa się wybranych członków i wszystkie om- 
|ganizacye zawodowe, aby wysłały swajch dala- 
4) w polskiej krajowej kasie pożyczkowej, ul. By gatów.. 
ckicwycza 8, dla stron z początkowami kKterami naz- | KOMITET WYBORCZY do Rady Robotn od- 
wisk l J, K; będzie posiedzenie dziś, sobota o godz. 7 wjecz. 
5) w galic. kasie oszczędności, ul, Legjonów 15, W SAli Rynek 8.. 
stron z początkowemi literami nazwisk L, Ł: 


ta. Nauka świecka nawet jest zagrożona. A 
basador Republiki francuskiej przy papieżu bę 
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ATAMORGA 


plac Meryacki 10. 


Na ekranach H 
kinożeatrów : ý 


pil. Akademicki 5. 


La 


pofawi-się od niedzieli ll-go b. m. atutowa atrakcyjna nowość 
nadzwyczajny, głęboko w namiętności wysłbrzymiony dramat w 5 częściach p. t. 
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Art. 12. Nikt nie bedzie mógł rozpórządzać 
więcej niż jednym głosem. 

Art. 13. Każdy będzie głosował w gminie w. 
której przebywa, względnie do której przynale- 
ży. Zmiana miejsca pobytu albo przeniesienie sę 
z listy przynałeżności w jednej gminie do drugie) 
gminy, leżące na obszarze plebiscytu nie może być 
uważane za przyczynę wykiuczającą od głosowa» 
nia osoby, posiadające prawo do tego, stosow- 
nie do art. 1. Osoby posiadaiące prawo głosowa= 
nia w pewnej gminie tytułem przynależności do 
tejże, mieszkające w innej gminie, będą muszaty, 
w chwili uktadania listy oświadczyć, w: której 
gminie mają zamiar głosować. Prawo głosu ma 
być wykonane w gminie w której głosujący stale 
przebywał w dniu 1. stycznia 1920 wzgl. w gmi- 


Mnich rosyjski, osławiony doradca carski — sekciarz-odszczepieniec — hypnotyzer — bohater salonów dwor-| nie w której jest zapisany w owym dniu. w spi- 


skich — polityk — niezwyciężony Don Żuan i uwodziciel. — już będąc u szczytu sławy uwodzi p.ękrą i mtodą 
damę dworu. — Uwiedzioa znalazła śmierć w nurtach Newy. — Siostra jej, koclianka potężnego Kiereńskiego, 
przysięga zemstę uwodzicłelowi. Pod.zas uczty oddaje go w ręce partyj, która ma na nim spełnić wyrok Śmierci. 


„daw zk asee miam 


Warunki giosowania na Slasku Ciesz. 


wątpliwości, że zamierzają uczynić tę prowincyę 
miejscem zwykłego pobytu. Nie będzie się brało 
w rachubę nieobecności po dniu 1. sierpnia 1914 
i jeżeli nieobecność usprawiediwiona będzje 
tem, że osoby "domagające się prawa głosowania 
służyły w jednej z armii państw ententy. 

Art. 8. 9. i 10. wykiucza od prawa gloso- 
wania osoby karane za pospolite przekraczenia 
i zbrodnie. 

Art. 11. Osoby skazans za przestępstwa po- 
lityczne będą miały prawo głosowania. 


Warunki głosowania są następujące: 

Art. 1. Na teryioryum stanowiącem Ksjęstwo 
Cjeszyńskie w dniu 1. sierpria 1014 jazoteż na ob- 
szarach Spisąqd i Orawy ozneczomych przez radę 
najwyższą, poddani b. monarchji austro-węgier- 
skiej, którzy już nabyli prawo obywatelstwa pol- 
skiego albo cj, których prawo obywatelstwa nie 
iest jeszcze określone, będą powołani wedlug po- 
niżej oznaczonych warunków do świadczenia w 

odze głosowania, czy pragną być połączen; z 
Polską, czy też z państwem czesko-stowack;,em. 


sie ludności. 

Art. 14 Prawo głosowania można wykonać 
i tylko osobiście. Żadne pełnomocnictwo i zastę- 
pstwo nie będzje dopuszczone. 

Art. 15. Wynik głosowania będzie ustałony 
w gminie stosownie do większości głosów w da- 
nej gminie. 

Ast. 16. Data plebiscytu będzie ogłoszona w 
krajowych pismach urzędowych jakoteż drogą ob- 
Wieszczeń we wszystkich gminach obszarów pod- 
legających plebiscytowi, a to przynajmniej na 8 
tygodnie naprzód. 

Art. 17. Władze gminne są obowiązane spi- 
sać ma specyainych listach osoby uprawnione do 
głosowania w porządku alfabetycznym. Karty glo- 
sowania muszą być sporządzone do dnia 30. kwia- 
tnia 192% j to najmniej w dwóch egzemplarzach, 

Podpisani: Wilton, Mennevilic, Jamada. 

—Q— 


Art. 2. Będą mieli prawo głosowania WSZYSCY | SEYWSLYKETIKZYPUWTRTTEAZOIEZORPEOZC "TT: K TTE S OEA 


poddani bez różnicy płci, którzy ukończyli lat 
20 w dniu 1. stycznia 1919, a którzy posiadają na- 
stępujące warunki: l 

a) Prawo przynależności na obszarach obię- 
tych piebiseytem, wzyskane przed 1. sierpnia 1214, 

b) miejsce zamieszkania, alboteż miejsce jstot- 
nego pobytu na tymże obszarze przed 1. sierp- 
nia 1914. 

Art. 3. Posiadanie prawa przynałeżności we- 
dług art. 1. ma być udowodnione prze przedło- 
żenie świadectwa przynależności wediug paragra- 
fu 92. i 33. austr, ustawy z 3. grudnia 1863 dz. 
up. Nr, 105. Świadectwo winno wymienić datę, 
w której otrzymano prawo przynależności i ma 
być wydane bezpłatnie i bez sternpła. 

Art. 4. Osoby nie posiadające prawa przyna- 
leżności mają udowodnić, że istotnie mjeszkalí 
także na terytoryum wyżej oznaczonem przed 1. 
sierpnia 1914. To miejsce zwykłego i prawdz we- 
go pobytu z przed 1. sierpnia 1914 będzie mogło 
być udowodnione zapomiacą wszystkich środków 
dowodowych z przed 1. sierpnia 1914, które % 
środki dowodowe są ustanowione do prowadzenia 
list głosujący i dka orzeczerńa w sprawie rekur- 
wów, dotyczących tych list, które w ostatniej in- 
sjancyi wysolia komisya międzynarodowa uzna 
ra wystarcza,qce. 

Art. 5. Sprawowanie urzędu publicznego al- 
ba też prawo przynaeżniości, nabyie wskutek spra- 
wowana takiego urzędu, stosownie do paragrafu 
10 ustawy mustr. o prawie przynależności z 5. 
grudnia 1835 dzup. Nr. 222 mie będzie uznane za 
wystarczające do uprawnienia do głosowania. 

Art. 6. Nie będą uprawnione do głosowania o- 
soby, które aczkolwiek posiadają prawo przyna- 
leżności z przed 1. sierpnia 1914, odjechały porem 
w zamiarze porzucenia tel prowincyi. 

Art. 7. Nie będą uprawnione do głosowania 
osoby, które przebywając stałe i zwykle przed 
1. sierpnia 1914 ma obszarach podlegających ple- 
biscytowi, przebywały także poza tymi obszarami 
w okresie następującym po powyższej dacie i 
powróciły na ten obszar tylko z chęcj wzięcia 
udziału w: plebiscycie. Na siłę wyższą będze się 
można powoływać w celu uzyskania uprawnienia 
do głosowania tylko wtedy, gdy osoby intereso- 
wiame dadzą dowody swego przywiązania do pro- 
wincyi, jakoteż że się w tejże osiedliły co naj- 
mniej na 5. lat przed 1. sierpnia 1814 albotsż 
dadzą jakiekolwiek inne dowody nmiepodiegające 


TEATR STYLOWY Od piątiu 


Ki i Yi era" Be. 
"Ens Agaosiok 8. 


Gdyby wierzyć temu, co Niemcy głoszą — pi- 
sze „Temps* — musiałoby się uznać, że mon- 
strualny pokój wersalski jest główną przyczyną 
anarchii miamieckiej Gdzież są te kłasule pokoju, 
które paraliżują życie Miemiec? Oto od mizsjęcy 


ła z takim trudem zbudowanego. 

— Zobowiązałiście się wydać nam of;cerów, 
winnych mordu, podpalań i gwałtu — mówi en- 
tenia — oddajcie ich nam. 


dzić wojskowy zamach stanu przeciw repub'ice 
niemieckiej. Ale mino to są oni potrzebni dia 
dobrego zorganizowania „Reichu”'. 

— Niech będzie — mruczy ententa — zacho- 
wajcie ;ch sobie! Lecz przyrzekiiście wydać Bel- 
g'i i Ferancyi w trzy miesiące po wrejścju w życja 
tmaktatu oxżreśwomą liczbę bydła rogatego i nie- 
rogatego. 

— (Cierpliwości — odpowiadają Niemcy — 
i entenia czeka cierpliwie. 


pełnić tonma za tomną i kategorya za katego- 
goryą wszystkie okręty i statki handłowe i ry- 
backie, które zniszczyła mi łub uszkodziła woj- 
na i (mteliście mi ic wydać w dwa miesjące po 
wejściu w życie traxtatu pokojowego. 

— Jesteśmy skłonni iść wam na rękę lecz bar- 
dzo potrzebujemy fioty handłtowtej i chcemy n*eco 
na ten temat porozmawyjać z wami. 

— Powinniście wydać mocarstwom podpisa- 
nym na traktacie, na ich żądanie taką a taką 
ilość węgla. 

— Bez wąfpienia, iecz my musimy także mieć 
materyał dla naszych hut i dla odrestaurowania 
naszego przemysłu. 

— Aja? — tobi uwagę Francya — czyż n.e 
grozi mi śmierć z nsłabienja, jeżeli zagasną me 
huty, zatrzymają się me transporty, jeżeli wy- 
czerpie się krew w moich żyłach? 

— Wiróćcie mi nasamprzód zdrowi — odpo- 
wiadają Niemcy — i pozwólcie mi się najpierw 
ogrzać. 

— Rozpocznijcje zatem chociaż przeprowadzać 
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już narody skoalizowane i sprzymierzone z zało- 
żonemi rękami przyglądają się kruszeniu si? dzie- 


— Nie — odpowiadają Nismcy — my chcemy 
ich mieć dla siebie. Spróbują oni może jutro urzą- 


— Zobowiązaiścis sie, — mówi dalej — uzu 


Marzenia 0 szczęściii ma zw 


b. r.  tragedya muzyka-kompozytora w 4aktach. W gł. roli Werner-Kraus oraz Lina Salien. Z NARZECZ ONYT 


Dyalog koalicyi z Riemcami. 


rozbrojenje. Oto już 31. marca 1920. W tym ter- 
minie według artykułu 169. nie powinniście m/eć 
już więcej jak 7 dywizyi piechoty i 8 dywizve 
kawaleryi, całość waszych sił zbrojnych nie po- 
winna przekraczać liczby 100.000 ludzi. Pozwo- 
liismy wam przekroczyć tą liczbę i obecnie jes« 
teście dałeko po za nią. Madje 12.500 dział i ie- 
[żeli jesteśmy dobrze poinformowani, posjadac.e 
; poza 200.000 „Rejchswehru*, nieziczone oddz;a- 
ły wołontaryuszy, straży miejskiej, straży wiej- 
skiej, co tworzy ponad 2 miiony prawdziwych 
żołnierzy, uzbrojonych w karabiny,- mitraljezy i 
miotacza min. 

— Nasz kraj jest w takimt zamęcie! Jesteśmy 
zmuszeni utrzymywać porządek. 

— Lecz wiaśnie wśród tych oddziałów. uzu- 
pełniących i wśród tych nairczmałtszych mili- 
cyi autorowie wojskowego zamachu stanu i prze- 
wódkcy spartakowców znależli siły, których uży- 
li przeciwko prawowitemu rządłowi Niemiec. 

— Jeszcze jedna więcej przyczyna, dla któ- 
rej nie możemy sie demobi'izować. Obecnie nawet 
zmuszają nas okoliczności do proszenia was o 
pozwolenie wmaszerowania do strefy neutrahtej 
dła przywrócenia woiności pracy w zagłębiu 
Ruhr. W przeciwnym razie, jutro czy później, 
ani my, ani wy nis będziemy mieli węgia. 

— 48. artykuł zabrania wam tej okupacyi, 
a art. 44 mstanawia, że stanowiłaby ona z wa- 
szej strony akt wrogiego działania. 

— Dalecy jesteśmy od myśli, aby odnosić się 
do was wrogo. To w waszym własnym intere 
sie gwałejmy art. 48. Jesteśmy zresztą już zain- 
stalowani w strefia neutralnej. Wyjdziemy z mej 
poźniej. 

— Dajcje nam przynajmniej jakie gwarancye. 

— Czy nie macie naszego słowa? 

— To prawida... i jesteśmy przekonani, że bę- 
dzie ano więcej wartało, niż wasz podpis. 

Na taki upokarzający dyatog kończy, 


„lemps“ — zgodziła się zwycięzita ententa. 
| =N 


An u z 


Nadto komedya w 2 aktaci 


Ostat 


nia nowość i 


To tajemnica arabeskcwego dywanu, tchnącego w 


mach nargilów, — to tajnmnica ogrodów Alhambry, przepełnionych kwiatami zab jającym oddechem 

to czar baśni: przeżyconych nadziemskiemi szczęściem zaklętego ogrodu obłędu i rozkoszy, 

których króluje miłość, Szał i zbrodnia — owoec ludzkiej „tęsknoty i plomiennego pragnienia, — 
Mistrzowska gra artystów i niewidziana dotychczas inscenizacja. 


Madto DZIENNIK GAUMONTA z najnowszemi modami. 


A lwowski FPuzapp mówi?! 


Otrzymaliśmy następujące pismo: 

W niektórych gazetach miejscewej prasy 
pejawiły sę artykuły, że zboża dostarczane dla 
miejskiej aprow.zacył „przez P., U. Z. A. P. P. 
jest mskre, ` grzeje się | nawet ktoś umyśinie 
zlewa takewe wodą. 

Paaieważ Państwowy ' Urząd Zakupu Arty- 
kułów Pierwszej Potrzeby (Puzapp) operacyi 
zbożowych nie prowadzi i takewego dla apre- 
wizacyi Małepołski nie dostarcza, a funkcye te 
Spełnia jedymie Państwowy Urząd Zweżowy, 
centrala kterego mieści siy w Warszawie, Jasna 
11, dekąd należy się zwracać we wszelkich 
kwestvach tyczących się zboża — przeto komu- 
nikując © miniejszem, upraszam Szan. Redakcyę 
O łaskawe umieszczenie powyższego sprostowa- 
nia w najwliższym numerze swego pisma. 

Przedstawiciel „Puzasp' na Lwów i lwows 
ski okręg M. Słomczyński mp. 

. 


4 s 

Naga pfawda nie pezwala nam milczeć, to 
lez musimy powyższe pismo my sprostować. 

Słowa „sprostowanie“ w naszej poprawnej 
polskiej mowie używamy wówczas, jeżeli fakt 
laższywie przedstawiony, chcemy przedstawić w 
Świetle prawdy. Jeżeli natomiast fakt prawdzi- 
Wy'przedsiawiamy odwrotnie, natenczas poslu- 
fujemy się terminem prztkręranie lub prościej 
laga. Takie to słewo winno być użyte na okre- 
Siewie zacylowanego pisma, a dlaczego — wys 
Jaśnimy. 

W listopadzie ub. r. Pazapp warszawski pe- 
ecit mianowanemu nacz. dyrektorowi swej f ii 
we Lwewie zapezasć się z redzajmn czynności 
I tokiem urzędswania swej siawnej już na- 
Wel poza granisami państwa iestytucyi. P. na- 
Czejąy dyrektor w swych wędrówkach po róż- 
hych biurach i w pol obfilyck studyach nie 
Włdział osobnego Wydziału dla zboża, Ponie- 
waż słyszał gdzieś, kiedyś, że produkt ten to 
Podehno artykuł także pierwszej potrzesy za- 
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Rozdawnictwo kart spożycia 
a fapownictwe, 


Otmymujemy następujące zażalenie: 

Od początku wojny ustanowiło Biuro kart 
ca mężem zautania „dia Pasisk Łyczakow- 
inaeśigawra p. Konsieutogo Budziszew- 


kklego, zamieszkałego przy ul. Czarnieckiego 


Ł 1% 


Á 


pominąć milczeniem tę okoliemość 
og do p. Budz. jest sześć kilomet- 
. jel ofpywateje z Pasiek chcą otrzy* 
e 3 spożycia, muszą tę podróż odbyć. 
n Możnąby ostatecznie prreboleć, gdy- 


=i nS. macyc z panem Budz. nie wchodziły 


Obywaicie 
porze do mumsał 
„mogliby po dro 


rów drog 


pasieccy przychodzą w’ poranne] 
ā z nabiałem, jarzynami i t. d. i 
=a ty spożycia od gwe- 
CÓŻ z tego, kiedy p. B, u- 
urzędowe popołudniu od 
zasie przyjmuje interesen- 


stanowił sobie godziny 
B. ćp 4. i tyko w tym e 
tów. 

dej p. Badz. bywają i rano otwarte, 
mia tylko Œa tych, którz ; i 

o Głaśty. Y ię roz vmieją 


(Kinoteatr Pasaż 


magand Miir elnemeaha E p 


Gd soboty 10. kwietnia br, 


pna EO PZ Z W DOO 


„GAUMONTA* w Paryżu. 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


o ratunek pr.ed wyzyskiem — wszystko to jednak 
nic pie pomogio. 

Teraz pozosta:e tylko jedno pytanie pod a- 
dresem Prezydyum miasta: Wobec tego, że Sejm 
uchwalił karę śmierci za łapownictwo, eo Pre- 
zydyum postanowi, by obywateli z Pasiek uwoln'ć 
od rikczemnego wyzysku ze strony chciwego mę- 
ża zaufania ? 


WSCHODEI 


. szrzacyjne dzieło francuskiej wytwórni 


omnościami wschodu w szafirowo”srebrnych dy- 


na dnie 


Go pisze półurzędowy organ fran: 
cuski o nar. temokratzCh. 


W Temps“ znajdujemy następującą krótką 
lecz dosadną ocenę na. odowej demokracyi; 

„Z powodu noty, skierowanej przez Polskę / 
do rządów koalicyi, informującej o warunkach 


wyrokował, że i ten winien na!leżzć do Puzappu 
i że 


we Lwowie musi podiegać jego opiece. kika . edi 
I stało się, iż „wychodził* w Paastw. Urzędzie pokoju, jakie Polska zamierza przedłożyć holsze- 


wikom, na komisył spraw zagranicznych wylo- 
|niła się dyskusya, w ciągu której przewódcy na- 
rodowej demokracyi, pp. Grabski, Seyda i ks. 
Lutosławski posunęli się aż do oskarżenia mini- 
stra spraw zagranicznych p. Patka o uprawia- 
nie „zamaskowanego imperyalizmu". Zarzut spe- 
eyal ie chytrze skonstruowany jako pochodzący 
od tych, którzy reprezentują w Polsce najbar- 
dziej reakcyjny i szowinisiyczny prąd opinii, 
który ponoszą cięską odpowiedzialn ść za to, 
łe przyczynili się najwięcej do zaosirzenia się 
kwestyi ukraińskiei i litewskiej. Mimo to wydało 
im się m żliwe podnieść zarzut umneryalizmu w 
bardzo zreszią elastycznym programie p. Patka, 
który przewiduje desaneksyę terytoryów poło» 
żonych na zachód od granicy pełskiej z r, 1772 
aby ludności lamże zamieszkałej dać meżność 
wyrażenia swej woli*. 
—— 
RANERI PEEŃ LEW T:TDWARZZNO WE PRTYCZDA. 


zbeżewym utworzcuie Wydziału zbożowego, pod- 
ległego we Lwowie jego władzy. 

Zjechał więc tu z różnymi drukami, sp o- 
wadził „specyalistę-kierownika" z Warszawy, 
imsia ewał liczny a drogi personal rozgłosił 
wszem i wobec, że już teraz nędzy we Lwowie 
nie będzie i chciał puścić maszynę w ruch. 
Ba — pokazało -.się, że msszyna nietylko nie 
mogła, lecz nawet nie miiła co robić, bo zbo- 
żem dysponuje wyłącznie Warszawa i skierowu 
je je wprest ped adresem odbiorcy — co zresztą 
nacz. dyrektor filii Puzapp sam w powyż:zem 
piśmie stwierdza, radząc we wszelkich sprawach 
zbożewych zwracać się do Warszawy. 

Wobec takiego faktycznego stanu rzeczy — 
tut. Oddziałowi, zbożowemu Puzapp pozostała 
jedynie rola interwencyi przy odbiorze, o ilebv 
przypadkowo kiedy zboże do Lwowa przyszło i 
prowadzenia ewidencyi Oraz raportowania co i 
kiedy przyszło. 

I tak się działo do chwili, kiedy Lwów obu» 
rzył się na obdzieleniu go zbożem mokrem i 
zgmirem i zaałakował lilię Puzapp, jako odpo- 
wiedzialnego miejscowego zwierzchnika, Wiedy 
to nacz. dyrektor najpierw przetaził się, a 
ochłonąwszy następnie oburzył się, że ktoś śmie 
atakować Puzopp, skoro zboże należy do Urzę- 
du Z ożowego w Warszawie. 

Wyeliminował więc tut. Oddział zbożowy z 
pod swej opieki, napędził przez siebie zaanga- 
żowanege „fachowego“ kierownika i rozesiuł do 
prasy „sprostowanie*, 

Że też Pūzapp warszawski 
gruntownie blamować swą firmę. 

Czy *niż lepiej byłoby nie „prostować“ wię- 
cej, ale zwinąć obóz i przenieść się do innych 
chłodniejszych a więcej przez barwne szkieika 
patrzących krajów ? 


Różne. 


NAJWIEKSZE MIASTA NA ZIEMI. 

Obecnie znajduje się na ziemi 17 miast, któ- 
rych liczba mieszkańców dosięga w áma i wię 
cej Podczas gdy dotąd Londyn posiadał nej- 
większą ilość mieszkańców ze wszystkęch miast 
na kuli ziemskiej, obecnie Nowy Jork przewyż- 
szył go pod tym względem. Liczba mieszkańców 
Londynu z 7,251.338 w roku 1911 spadła w r. 
1917 na 6.726.753. Co do jnnych miast, zasadnienze 
ich przedstawia się następująco: 

Nowy Jork 7.50 mil, Londyn 6.72, Paryż 
4.15, Berlin 3.80, Chicago 2.54, Tokio 2.24; Wie- 
deń 2.00, Filadelffia 1.73, Buenos Aires 1.58, O- 
saka 1.46, Moskwa 1.35, Kanton 1.25 Kalkuta 
1.22, Konstantynopol 1.20, Rio de Janeiro 1.15, 
Budapeszt 1.10, Bombay 1.00 mil. 

Ludność Piotrogradu, który przedtem liczył 
2.31 mil, mieszkańców, spadła do pół miiiona. 


pozwala tak 


—0— 
CZESI ZGUBILI TRAKTAT POKOJOWY. 
Czeskie pismo „28. października“ donos, że 
w Pradze rozchodzą się pogłoski, jakoby ory- 
ginal traktatu pokojowego, który zawarły Cze- 
chy, zostal zgubiony. Zgubić miał go pewien u- 
rzędnik ministerstwa spraw zagr. który wziął 


To rozumienie stę na rzeczy przybiera czasem 
skandaliczne formy, o ile ktoś za moło, albo 
wcale się na rzeczy nie rozumi:. Wyrzucjć jute- 
resenta za drzwi, nazwać go świnią lub małpą, 


to u p. B. jest rzeczą zwyczujną, akt ze sóbą do kawiarni, gdzie mu ukra- 
| By jednak nie odbywać powtórnie dwtma- | dziono. e pa. 
,Stokilometrowej drogi tam i z powrotem tylko Czesi słyną z tego, że posiadają „długie pal- 


|po kartki spożycia, obywatele pasisecy godzą się 
w pokorze z przeczmacją p. R. i w fot odzyadwią 
jego życzenia, o ile potrzebuje on dia siebie drze- 
wa, mieka, owoców, obrobienia i nawożenia swe- 
|go ogrodu itd. itdwoczywiście wszystko to na 


ce“; nje zatem dziwnego, że podobna afera zda- 
tzyć się mogia. Zaczynają gubić traktaty poko- 
jowe lecz gorsza będzie sprawa, .gdy zgubią 

wszystkie nieprawnie zagarnięte ziemie. 


-—D—' 
rachunek „rozumienia się na rzeczy. ALUSTRYA PAŃSTWEM SZEŚCIOMI- 
Za większe świadczenia płaci p. B. nawet LIONOWEM. 


i kartkami cukrowerni (fakiy szdownie stwierdzone). 
P. B. za małe zyski przynosi wesp! męża 
zaufania. Prowadzj on u siebie jeszcze kancelaryę 


Według dotychczasowego obliczenia na pod 
stawie przeprowadzonego w styczniu 1920 r. spi- 
| c su ludności, republisa ausiryacka w obszarach 
pokątnego pisarstwa dia obywateli z Pasiek (iakt | swych (bez zachodnich Węgier i południowo-ka- 
sądownie stwierdzony). ryntyjskiego terenu plebiscytowego) posiada 6 mi 

< napisanie podania © zasiłek wojskowy |lionów 71 tysięcy 978 mieszkańców. 
pobierał po 20 kor. (sądownie stwierdzone). == t 
| Obywatele z Pasiek kilkakrotnie zwracali się 
ido odnośnych władz piseninie i ustnie z prośbą 


5 a wielki dramat w 4 aktach. 


-ee a a: 


Hada DOROROWE OZUPEŁNENIĘ 


m... 

SKAL PGE 3 [zi Ś 
m -7 Augi NA VM 
Komunikaty, 


Zawodowego pracowsików kolejowych we Lwo- 
wie urządza w niedzielą 4 kwietnia D. r. 
własnej Grodecka 63 Zabawę taneczną. Początek 
o godz. 5 wieczorem. — Muzyka salonowa. 
Wstęp tylko za zaproszeniami. Komitet. 

KOŁO DRAMATYCZNE DRUKARZY LWOW- 
SKICH edegra w niedzielę, 11 kwietnia 1920 r- 
w sali własnej przy ul. Piekarskiej |. 18 na rzęcz 
 bezroSctinych „ERE LOWE PRZEDMIEŚCIA”, 
 wodewil w 5 aktach ze śpiewami i tańcami K. 
Krumłowskiege. Początek o godz. 7-mej wieczo 
rem. Po prz zedsławi eniu tańce. 

WALNE ZGROMADZENIE SŁUŻBY PAŃ- 
STWOWEJ odbedzie się 11 b. m. w E e 
o godrinie 4 w gmachu gimvazyuni. Bernardyne 

l 


skiego ul. Wałowa 18. 

Z SOKOŁA II Wspólne Święcone dla człon- 
ków Tow.; ich rodzin i zaproszonych gości od- 
będzje się w kokote d. 16. b. m o godz. 7, wiecz: 
Lista zgłoszeń otwar 


WALNE ZGROMADZENIE Żyd. stowarzy- 
czenia Rob. krawieckich, krawczyń it. p za- 


wodów we Lwowie odbędzie się w sobotę 10. 
kwietnia 1920 o godz. 10 przed poł, w lokalu 
stow. Rynek 8, II p. z następujęcym porządkiem 
dziemy ra: 

1) Odczytante protokolu, 

2) Sprawozdanie z czynności Zarządu; 

8) Sprawozdanie kasowe; 

4) Ufizietenie absolutoryum; ka uc 

6) Wybór nowego Zarządu; 

6) Wnioski. 

O kczny i punktualne przebycie zaprasza 

Zarząd. 

ZEBRANIE PRZYKRAWACZY SZEWSKICH 
odbrydzie sie w niedzielę dnia 11 b. m. w sali R. 
R. Rynek ł. 8, I p. o godz. 11 przed poł, Ną 


porządku dzjennym sprawa bardzo ważna. 
POSIEDZENIE KOMISY! ZWIĄZKÓW ZA- 
WODOWYCH i wszystkich zarządów grup odbę- 
drie się w poniedziałek dnia 12 kwietnia 1920 
ogydz, 6'30 wieczorem w sali Rady Rob. Rynek 
8. Na to posiedzenie zaprasza się Zarząd pra- 
cownikiw miejskich. Sprawy bardzo ważne! 


Denikin w drodze do Konstantynopola. 

PARYŻ. 8. kwietnia. (Pat. Radio.) Generał 
armii ochoiniczej desygnował gen. Wrangla na 
szefa majwyższego wojska, które prowadzą 
jeszęze walki na ødcinku południowej Rosyi. 
Generał Denikiz cdjechał do Konstantynopola 
na posładzie angielskiego koatrtorpedowca. 


Pasaż kilkolaseha. 
y IN Zmiana programu dwa razy 
) w tygod.: 


wa wtorkii piąłki. | 
Dziś w sobotę 10 kwietnia $ 


| tajemnice Rzymu. 


= OZ FILE = 


w biyskawicznym psaciągu 


|RZYNI-PERYŻ| 


| olbrzymi awarniurmiczy dramat 4 


w ià 2 


Druki weterynaryjn 


Zast. nacz, red. i redaktor odpowiedziałuy: JAN 


świetna gwiazda filmowa, bohaterka 
arcydzieła "V" E REDA SAWAINIE JES 


SEKCYAOŚWIATOWO-ZABAWOWA Związku | j Pa 
w vo- LEk rutynowany kerepety- 
tor, 
chętniej za mieszkanie. —jszyny do obróbki drzewa 
nów. 


greka, matematyka. E a 
nia pod „Tadda“ do Adm 


|GEESRCZPR 


„DZIENNIK PUDUR 


W RAajn07525 M 
5 akt. Gram. 


MAY * mas 
OSBŁOSZEMIĄ. 


udzieła z zakresu! 
nauk gimnazyal- 


7] 
Kupujemy TEE MO: 


Iparowe, lokomobile, moto- 
na]-jiry wszelkiego rodzaju, ma- 


ekg cyl 


słuchacz tilozodii, 


Przygotowuje do 


€gZami-|j metali, blachę z kotłów, 
Specya:ność: 


łacina jstąre żelazo lane i t p. 
„Pilot* Lwów, Batorego 4 


„Dziennika Ludow ego”. 


EOE rof nA Palae 
dam za wy- Fy 
1900 O ERr. szukanie óhłopca al ty dl 


mieszkania złożonego z 3 
pokoi i kuchni bez umeblo-lsw" pl. Maryacki 7 Ill p. 
wania z pełnym komiortem.| Zgłoszenia między godziną 
Oferty z posaniew ceny doj —3. 

Admin. pisma pod „Bez-! 


dzietne małżeństwo”. 
kspelusze, 
tokarzy i Słomkowe filcowe 


Zdeinych ślusarzyjdamskie, męskie i dzie- 


ewentualnie menterów gi- Snae hurtownie i częściowo. 
rzeln anych przyjmie fabryka Naj nowsze mocele ra- 
„Kraji“, Stanisławów, ul. So jdzszły. — Przefasonewania 
bieskiego 1. 106 399- —2|STOMIKOWYC ch i fiicowych ka- 
o" A |Kościel przyimuję Pe ul. 
Kościsina 1. 8 (gmach lzby 
Przyjmuję SZYCIE eknozielniczej J. TWORZY- 
tak nowe jakoteż przeróbki JAŃSKI, gen. zastępca pa- 
po bardzo niskich cenach — rowej fabryki kapeluszy w 
ul.św. Józefa 2. I. p. (ganekiIMvysSienicach sk adnica: 
ua prawó). (Lwów, ul. Kościelna 1. 8. 
PIECZĘCI kauczukowe i metalowe wy: 
konuje po usjtańszych cenach 

enik, auo 
Gyi, 1 10 Maks Glaserman 


bytmettzmicą 1. 159 

weneryczne, skórne, zastarzałe — 
leczy mpecy ta dr. 
FRISCA, ulica Wałowa 1 íl. 
Wstrzyxiwanie preparatu Neo Salyarsanu tylko przed- 
południem, 812—26 


_Ogłoszenie. - 


CALNE CEROWADLEME 


Powszechnego Stowarzyszenia Spożywczego 


Stow. zarej. z ogr. poręką 
we IBorymianwyiwa i okolicy 


odbędzie się w niedzielę dnia 25, kwietnia b. r. 
o godzinie 9-tej rano w sali Sokoła w Borysławiu 
z następującym porządkiem dziennym : 

1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego 
Zgromadzenia. 

2) Sprawozdanie Zarządu i Rady Nadzorczej za 
1917/18 i 1918,19 *rok i przedłożenie zamknięć ra- 
chunkowych. 

3) Sprawezdanie kemisyi rewizyjnej i wniosek na 
udzielenie absałutoryum ustępujacemu Zarządowi, 

2 Rozdział zysków. 

5) Zmiana statu Stowarzyszenia. 

6) Zraczemie kcoperatyw w życiu społecznem. 
(Referat). 

7) Program naszych praz. (Referat). 

8) Wybory: a) Kady Nadzorczej i ich zastępców ; 
b) Komisyi rew Ba; ; ©) zatwierdzenie propeno- 
wanego Zarządu. 

9) Wolne wnioski. 

UWAGA: W razie braku przewidzianego Statutem 

kompletu, następne Wal'e Zgromadzenie odbędzie się 
tego zamego dnia i w tymże lokalu o godz. 10-tej rano 


A |i uchwały jego będą prawomocne bez względu na ilość 


obzcnych. 
.Preres: 
Wincenty Markowski. 


Buiei w kawiarni 


do wydzieczawienia. 


Wiademość w Admin. 
Sykstuska 21. 


Sekretarz : 
«a» Belesław Glasor. 


<= HRABINA- ŻEBRAGZKA 


„Dziennika Ludowego“, 


d UR 20 87. 


DOEEUOUCZLIYWW i PRESTER 


SWIERZBY = 


WY wto ŁOO J MIEC Ercosty MST LWA 


MAŚĆ Dr.HELMERICHA 


CENA: 5 Mk, 10 Mk i 15 Mk. 
MYDŁO DOTEGO: 5 Mk. 
ZIÓŁKA KREW CZYSZCZĄCE 4 Mk. 


FrODYRNY BRLAO i W YIN 


APTEKA ŚL ETTGERA, (RON, PLIC GOLICEOWÓRKZ 
SERTINIPCIIYPEZAC PRF OCE TE PETITE a | 
Dla katy, iratiiantów | kemmmów Și 

| * rm H i 
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" Hertownia przyborów do. paloija. h 
m ls ETOILE =} 


Gen. .zast. 425—5 $ 


Michał Hackel 


Lou ow, EMaziznmierzowziza 


m m A WO c 


2. 


ŚW, 
LAA AL AAAA 


; pw 


ul bloku 


ewa ue). 
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| Rawa, kierbała, Kakan 


codziennie ANGELSKA  Bensdorf, Suchard 


świeżo pałona, i CEYLOŃSĘRA i Van Hutten 
pa canach przystępnych polaca Główny sklad kawy i herbaty 


Józafa Mista, pów Rirn? 


IBAOCZIOŚĆ | 


Zawiadamiam P. T. Publiczność iż sklep mój 
pizy ul. J giellońskiej 17 zupełauie zwinąłem i pro: 
wmdzę nadai hurtowny skład rowerów, miaszym do 
szycła eraz pizyborów do tychże 


przy ui. BERNSTEINA S,IIp. 
Föbus Rosenmann. 


Dra Anteniego EPlumenfalda 


Choroby skóry, włosów, Kosmety- 


ka lekarska. Gboroby wonoryszne 
Rónigen. Lampy kwarcowe. Darson- 
walizacya. Eadoskepia. Ciatermia. 


Lwów, Kiepentyny Tafekiej 1 tehak koleta Gegit'ai, 


Cdbijacza korekt 


(w porze nocnej] — poszukuje 


Drukarnia A. Goldmana sa Jo 


SZCZYREK. 


pay [<>] e o 
Prikardis 
oe LWOWIE, UL, Sylcstusku żj 


Bgn.  Jaegera 


Drukiam A. Goidmana we Lwowie Suka 1a. 


